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• We wtorek odbyła się narada

dyrektorów szkół podstawo­
wych w Urzędzie Miejskim. 
Głównym tematem rozmów  
były fundusze jakie szkoły  
otrzym ują ze subw encji 
oświatowej i z  kasy miasta. 
Pieniądze z  kuratorium w y­
starczą tylko na realizację 
minimum programowego.

• Dziś w  mleczami o godz. 13:00
obędzie się wyjazdowe posie­
dzenie Komisji Rozwoju Go­
spodarczego dotyczące funk­
cjonowania mleczami. Radni 
zapoznają się z perspektywa­
mi rozwoju zakładu, a jednym 
z  ważniejszych punktów będą 
problemy ekologii - w  przy­
szłym roku planuje się podłą­
czenie mleczarni do oczy­
szczalni ścieków.

• Wczoraj na ulicy Niedziałkow­
skiego burmistrz Bartkowiak 
i dyrektor Kornecki obserwo­
wali w  działaniu skuteczność 
czyszczenia instalacji wodo­
ciągow ej prezentow ane  
przez firmę z Nowej Soli. Je­
śli oferta okaże się atrakcyj­
na, a badania przeprowadzą 
ne przez SANEPiD potwier­
dzą skuteczność metody być 
może już niedługo w  ten spo­
sób czyszczone będą średzkie 
wodociągi.

• Narodził się projekt, by w  Śro­
dzie powstała nowa dyskote­
ka. Mówi się o jej lokalizacji 
w  budynku „Spójni” przy 
Wiosny Ludów. Otwarta ma 
być w piątki do 4:00, w soboty 
do 5:00, a w  dni powszechne 
do 22:00.

• W związku z  przedłużającą się
budową bloku przy ulicy Har­
cerskiej jej wykonawcy w e­
zw ani zostali do Urzędu
Miejskiego przez burmistrza 
Jackowa.

• Podczas wizyty w  Środzie woje­
wody Łęckiego w  zeszłym ty­
godniu dyrektor W ydziały  
Ochrony Środowiska Mizgaj- 
ski pozytywnie wyraził się na 
temat budowy oczyszczalni w  
Trzebisławkach.

• Wczoraj w  Starkówcu odbył sie
odbiór drogi.

•W e wczorajszym  TELESKO­
PIE obejrzeć mogliśmy krót­
ki reportaż o „ciuchci”. Spra- 
wa dotyczyła wpisania przez 
wojewódzkiego konserwato- 
ra zabytków kolejki na listę 
^ y tk o w  i wniesionego prze­
ciw ko tej decyzji protestu  
przez PKP.

ŚRODA WIELKOPOLSKA, DOMINOWO, KRZYKOSY, ZANIEMYŚL

Minister w Cukrowni
Wczoraj przebywał 

w Środzie wiceminister z 
M inisterstw a Przekształ­
ceń W łasnościow ych 
Józef Kowalczyk. Głów­
nym celem jego  w izyty 
było zapoznanie się ze sta­
nem prac pryw atyzacyj­
nych średzkiej cukrowni.
Odwiedził on zakład, a na­
stępnie spotkał się z bur­
mistrzem Mieczysławem 
Jackowem. Z tego spotka­
nia pochodzi fotografia.
Na stronie trzeciej publi­
kujemy kró tką rozmowę 
jaką odbyliśmy z wicemi­
n istrem  K ow alczykiem  
w czoraj, tuż przed jego 
wyjazdem ze Środy.

ODPOCZYNEK
VIP-ów

Okres letniej kanikuły 
to czas wyjazdów i odpo­
czynku, podczas których zre­
generować można siły po ca­
łym roku pracy. Zapytaliśmy 
ludzi piastujących w Środzie 
publiczne stanowiska (okre­
ślani często angielskim sło­
wem VIP - very importent 
person, tzn. bardzo ważna 
osobistość), gdzie zamierzają 
spędzić swoje urlopy. 
Burmistrz Mieczysław Jac­
ków wybiera się na początku 
sierpnia do Częstochowy i 
Krakowa, a także na dwa dni 
do Zakopanego. Drugi ty­
dzień zamierza spędzić u sie­
bie nadganiając zaległe spra­
wy domowe.
Przewodniczący Rady Miej­
skiej Ryszard Węgłowski
część urlopu już ma za sobą. 
Na przełomie czerwca i lipca 
przez tydzień przebywał w 
Pobierowie. Resztę wypo­
czynku spędzi w domu. 
Aspirant Piotr Szymurski - 
szef średzkiej „drogówki” -

również cześć urlopu ma za 
sobą, spędził go w domu. We 
wrześniu wybiera się jeszcze 
na 12-14 dni.
Dyrektor Andrzej Kornecki 
z MPECWiK wyjedzie na 
parę dni z żoną. Tylko z 
żoną gdyż córka jest już za 
duża na takie wspólne wyja­
zdy.
Od tygodnia na urlopie prze­
bywa kierownik Urzędu Re­
jonowego Paweł Łukaszew­
ski. Nie udało nam się niestety 
stwierdzić, gdzie odpoczywa. 
Wypoczy wają obecnie rów­
nież dyrektor Jadwiga Ste­
fańska z Ośrodka Kultury i 
ksiądz kanonik Aleksander 
Rawecki z parafii kolegiac- 
kiej, który podobno przeby­
wa w okolicach Wielenia. 
Natomiast burmistrz Jerzy 
Bartkowiak, jak sam stwier­
dził po raz kolejny nie ma 
urlopu, gdyż pracy stale 
przybywa.
Wszystkim życzymy uda­
nych wakacji! KroNel

Sukces hokeistów
W Poznaniu odbywa się Olimpiada Młodzieży. Hokeiści 

Hydro-Pompu Polonia Środa przyzwyczaili nas już do sukce­
sów. Na tegorocznej imprezie zapewnili sobie medale. Najpierw, 
we wtorek wygrali z Pałukami Żnin 4:1 (bramki zdobyli: Paweł 
Markiewicz 2, Marcin Śmigielski i Bartłomiej Jagodziń­
ski), zaś wczoraj pokonali Zamęt Strzebnicę 2:0 (bramki: Pa-* 
weł Markiewicz i Marcin Śmigielski). Teraz czekają ich kolej­
ne, miejmy nadzieję, równie udane mecze. Więcej o występie 
Hydro-Pompu za tydzień. JUK

GAZETA NA WAKACJE
Już po raz trzeci proponujemy Państwu specjalne 
strony na wakacje. Dzisiaj:

- dwie krzyżówki
- włóczykije na start
- trasa nowej wycieczki 

Czytajcie stronę 6 i 9.

INDIANIE W ŚROCZIE
Spore zainteresowanie na sredzkim targowisku wzbudzili 

w piątek poludniowoa-j 
merykańscy Indianie 
którzy grając na swoicl 
egzotycznych instru­
mentach wędrują przez 
miasta i miasteczka Pol­
ski. Liczymy na więcej' 
tego typu atrakcji w* 
upalne dni tego lata.

KroNel



Bitwy
w Zaniemyślu

W dniu 22 lipca 1995 
roku odbędzie się tradycyj­
na XVIII Impreza Regio­
nalna „Zaniem yskie B i­
twy Morskie”. W bogatym 
programie imprezy znalazły 
się między innymi pokazo­
we loty motolotni, pokazy 
walk wschodnich, parada 
koni, mecze piłkarskie - na 
stadionie. Ponadto w amfite­
atrze przygotowano między 
innymi koncerty Ryszarda 
Rynkowskiego, grupy „Pro- 
letaryat”, występy komika - 
akrobaty , kabaretu  „Koń 
Polski” a także pokaz gwa­
ry poznańskiej. Na 21.30 
zaplanow ano zabaw ę ta ­
neczną, do której przygry­
wał będzie zespół muzycz-

O statn i tydzień  na 
drogach nie należał niestety 
do spokojnych. W naszym 
rejonie odnotowano 6 wy­
padków, zginęła jedna oso­
ba, zaś osiem zostało ran­
nych.

16 lipca  ok. godz.
5.10 Komendę w Środzie 
zawiadomiono o znalezie­
niu  zw łok m ężczyzny z 
licznymi obrażeniami ciała 
w Polesiu, na trasie Zanie­
myśl - Śrem. Prawdopodob­
nie zo sta ł on po trącony  
przez samochód. Komenda 
Rejonowa Policji zwraca się 
z prośbą  do w szystk ich , 
którzy w godzinach wie- 
czorno - nocnych tego dnia 
przejeżdżali tą  trasą i wi­
dzieli 20-letniego mężczy­
znę poruszającego się po 
drodze. W chwili odnalezie­
nia zwłok miał na sobie 
dżinsowe spodnie oraz nie­
bieską, również dżinsową 
koszulę. Kontaktować moż­
na się pod numerem telefo­

czeka widzów gala na wo­
dzie, pokazy modeli pływa­
jący ch , regaty  kajakow e 
oraz o godz. 22.00 pokazy 
pirotechniczne. Organizato­
rzy przygotowali także do­
datkowe atrakcje. Będzie 
można przejechać się pro­
mem na wyspę Edwarda, 
postrzelać na strzeln icy , 
zwiedzić Regionalną Izbę 
Pamięci. Konferansjerkę i 
p row adzen ie  zap ew n ia ją  
znani z radia M erkury J. 
Hałasik i A. Ogórkiewicz. 
Organizatorzy przygotowa­
li miejsca postoju przy uli­
cy Dworcowej i Raczyń­
skiego. Cena biletu wynosi 
2.50zł. - dzieci do lat 10 gra­
tis. Serdecznie zapraszamy.

nu 523-16 lub 997.
11 lipca w Kórniku 

kierowca Wolksvagena Pas­
sata na skutek nieuwagi i 
roztargnienia wpadł w po­
ślizg i zderzył się z Fiatem 
126p. W wyniku czego 1 
osoba doznała obrażeń cia­
ła. Tymczasem w Biemat- 
kach winną wypadku była 
piesza, kobieta w zaawan­
sowanym wieku, która nie­
prawidłowo poruszając się 
po jezdni weszła pod nad­
jeżdżający samochód.

W ostatnim tygodniu 
doszło również do 13 koli­
zji. I tak 15 lipca w Maria­
nowie Brodowskim kierują­
cy Ł adą zd erzy ł się z 
O plem . P rzy czy n ą  była 
nadm ierna  szybkość , na 
szczęście wszystko skoń­
czyło się na stratach mate­
rialnych. Tego samego dnia 
w Koszutach około godz.
22.00 Polonez zderzył się z 
sarną.

KroNel

ny „Holiday”. Nad jeziorem_____________________ MAT ^

Komenda Rejonowa Policji 
w Środzie Wlkp.

apeluje do wszystkich użytkowników pojazdów oraz 
pieszych uczestników ruchu drogowego w związku z 
odbywającymi się dnia 22 lipca w Zaniemyślu Bitwa­
mi Morskimi i przewidywanym dużym natężeniem 
ruchu o bezwzględne przestrzeganie znaków i prze­
pisów drogowych oraz stosowanie się do poleceń kie­
rujących ruchem. Rodziców uczula się na wzmożoną 
opiekę nad nieletnimi, by uniknąć w ten sposób sytu­
acji z roku ubiegłego gdy odwożeni byli do domów w 
stanie upojenia alkoholowego. Do wszystkich kieru­
jemy prośbę w związku z planowaną dużą ilością 
osób i tłokiem jaki jest nieunikniony o baczną uwa­
gę na torebki i porfele.

Śmierć na drodze
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„Kałuże krwi...”

Nowy wójt
W Dominewie 10 lip­

ca doszło do nowych wy­
borów wójta. Rada odwoła­
ła dotychczasowego - Sta­
n isław a N ow akow skiego 
przy dwóch głosach prze­
c iw nych , w sam ej sesji 
uczestniczyło 14 radnych.
S. Nowakowski jest rolni­
kiem i teraz zajmie się pra­
cą w swoim gospodarstwie.

Na stanowisko wójta 
kandydowały cztery oso­
by: Andrzej Bżdziński - w 
p rz e sz ło śc i p raco w n ik  
Urzędu Gminnego, specja­
lista od spraw budownic­
twa, obecnie prowadzący 
prywatny zakład; Jan Lu­
bas - właściciel gospodar­
stwa rolnego; Teresa Daj- 
ksler - długoletni pracow­
nik Urzędu Gminnego; Te­
odor Waligóra - przed wy­
boram i p rezes  G m innej 
Spółdzieln i „Sam opom oc 
Chłopska” w Dominowie.

Wybory wygrał Teo­
dor Waligóra, na którego 
oddano 9 głosów „za” . Naj­
bliżej nowego wójta był Jan 
Lubas - 4 głosy „za” . Pozo­
stali kandydaci nie otrzy­
mali żadnego poparcia. Je­

den z radnych oddał głos 
nieważny.

W programach wszy­
stkich kandydatów zabra­
kło rewelacji. Waligóra pra­
gnie p rzed e  w szystk im  
wzmacniać rolę samorządu, 
współdziałać z radnymi i 
konsu ltow ać  decyzję  ze 
środow isk iem  gm innym , 
zmniejszać ^bezrobocie po­
przez tw orzenie  nowych 
miejsc pracy. Na ile te dość 
ogólnikow e propozycje i 
pragnienia okażą się realne 
dopiero zobaczym y. N o­
wemu w ójtow i życzym y 
wielu cennych inicjatyw.

Przy okazji w ybo­
rów odezwały się nie po 
raz pierwszy i na pewno 
nie po raz ostatni pewne 
głosy. Wielu ludzi uważa, 
że w takiej gminie jak Do­
m inow o, liczącej 3 tys. 
m ieszkańców, w wyborze 
w ładz powinno uczestn i­
czyć całe lokalne społe­
czeństwo. Natomiast kan­
dydaci p rz e d s ta w ia lib y  
programy swemu elektora­
towi, a nie tylko wąskiemu 
gronu radnych.

(BG, KroNel)

W każdej dziedzinie ży­
cia jest coś takiego jak poczucie 
smaku. Nie ukrywajmy, że wią­
że się ono przede wszystkim z 
niejakim umiarem Dziennikar­
stwo należy chyba do zawodów 
najbardziej narażonych na utratę 
tego niezbędnego zmysłu. Za­
wsze wstydzę się oglądając np. 
w telewizji materiały przekra­
czające pewne granice.

Śwoisty wstrząs prze­
żyłem spoglądając ostatnio na 
pierwszą stronę średzkiego 
dwutygodnika NKŚ. Otóż zo­
stało tam wydrukowane zdjęcie 
z wypadku w Klęce, gdzie zgi­
nęły dwie osoby. Fotografia 
przedstawia ciała zmasakrowa­
nych mężczyzn.

Panie i panowie! Czy 
trzeba było pokazywać aż tak 
wiele? Czy ktoś zastanowił się 
co mogą czuć rodziny tragicznie 
zmarłych? Tu nie chodzi tylko o 
poczucie smaku, ale również o 
uszanowanie tych, których już 
nie ma wśród nas.Wszystko 
wskazuje na to, że zabrakło re­
fleksji. Nawet autor zdjęcia du­
mnie umieścił swój podpis pod 
nim. W tym momencie niezrozu­
miały jest tekst obok fotografii, w 
którym jego autor (podpis 
ZWOL) ubolewa, że „dorośli 
podchodzili i pokazywali tę ma- 
kabryczność dzieciom”. W tej 
dziedzinie „Kurier” okazał się 
znacznie lepszy od rodziców.

NKŚ osiągnął na pewno 
jedno: przez kilka dni był na 
ustach wszystkich, którzy do 
niego zaglądali. Ale czy na pew­
no ludzkie nieszczęścia, pogoń 
za tego typu sensacjami jest god­
ną reklamą pisma. Na to pytanie 
niech odpowiedzą sobie autorzy 
i czytelnicy. Zbigniew Król

T E L E F O N Y
A L A R M O W E

Biuro numerów 913
Pogotowie ratunkowe 999
Straż pożarna 998
Policja 997
Straż miejska 532-15
Pogotowie gazowe 528-21
Pogotowie energetyczne 522-91
Pogotowie wodno-kanalizacyjne

538-67
po godz. 1500 534-86

M SZE ŚW. W  NIEDZIELĘ
Kościół pw. N.M.P. (Kolegiata)

7:00, 8:00, 9:15, 10:15, 11:30, 12:30, 
19:00. W drugą niedzielę miesiąca 
msza św. dla dzieci i młodzieży nie­
pełnosprawnej godz. 15 

Kościół pw. N.S.P.Jezusa
7:30,9:00, 11:00, 12:15, 14:30, 17:00 

Kaplica pw. św. Józefa (Osiedle Ja­
giellońskie)
‘ 7:30, 9:00, 10:30, 12:00, 15:00, 18:00

;<i n  o
Kino „BASZTA” 

zaprasza :
19. VII

17:00 „Awantura o Basię”
19:00 „Gwiezdne wrota”

20. VII
17:00 „Gwiezdne wrota”
19:00 „Gwiezdne wrota”

21. vn
17:00 „Awantura o Basię”
19:00 „Epidemia”

22. VII
17:00 „Epidemia”
19:00 „Epidemia”

23. VII
17:00 „Awantura o Basię”
19:00 „Epidemia”

24. VII kino nieczynne
25. VII kino nieczynne
26. VII

17:00 „Wesele Muriel”
19:00 „Tylko ty”

27. VII
17:00 „Wesele Muriel”
19:00 „Tylko ty”

Redakcja nie odpowiada za zmiany w  repertuarze.
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Cukrownicza perełka
We wtorek przebywał w 

Środzie wiceminister z Minister­
stwa do Spraw Przekształceń 
Własnościowych Józef Kowal­
czyk Rozmawiali znimZbigniew 
Kroi i Jarosław Krzemiński 
GŚ: Proszę nam powiedzeń kil­
ka słów o celu pańskiej wizyty.
-  Jadąc w teren, ruszając się z 
Warszawy chcemy jak najwię­
cej się nauczyć. Tutaj w Środzie 
chciałem zapoznać się z pro­
blemami branży cukrowniczej. 
Stąd moja wizyta w Cukrowni. 
Chcę sobie wypracować pe­
wien obraz zakładu w kontek­
ście jego bliskiej prywatyzacji. 
GŚ: Jak Pan ocenia możliwości 
średzkiej cukrowni? Czy jest 
ona przygotowana do prywa­
tyzacji?
-  Tak, jest ona moim zdaniem 
przygotowana. Trzeba pamię­
tać, że sprawajej prywatyzacji 
ma już swoją historię, bodajże 
dwuletnią. Nie mogło dojść do 
przekształcenia zakładu wcze­
śniej, gdyż brakowało odpo­
wiedniej ustawy. „Środa" nie 
mogła wtedy uzyskać pozwo­
lenia na indywidualną ścieżkę 
prywatyzacyjną. Ale od tego 
momentu wiele się zmieniło, 
Jest ustawa a Rada Ministrów 
zgodziła się na wyłączenie Cu­
krowni „Środa" z holdingów. 
Teraz najważniejsze są reguły, 
wg. których ta prywatyzacja 
ma przebiegać.
GŚ: No właśnie, rozmowy znie- 
mieckim inwestorem Pfeifer und 
Langen są już prowadzone od

dłuższego czasa Podjęto także 
wstępne ustalenia Jak Pan oce­
nia ten projekt prywatyzacyj­
ny?
-  Nie jestemn przeciwnikiem 
tego projektu. Jesteśmy skłon­
ni go zaakceptować, ale uwa­
żamy, że trzeba dopracować 
warunki. Jest jeszcze parę 
spraw do rozstrzygnięcia np. 
czy należy niemieckiemu kon­
trahentowi sprzedać od razu 
pakiet większościowy, czy też 
najpierw mniejszościowy, a

dopiero po uwierygodnieniu i 
zrealizowaniu pewnych inwe­
stycji dać mu możliwość kupie­
nia następnych akcji. Sam 
opowiadam się za drugą 
opcją. Jest też kwestia ponow­
nej wyceny aportu państwa. 
Wyceny którymi dysponujemy 
pochodzą sprzed półtora roku, 
a jak wiadomo od tego czasu 
wiele się zmieniło, biorąc pod 
uwagę choćby inflację. Temat 
prywatyzacji Cukrownii „Śro­
da ” traktujemy ze szczególną

Na okolicznych polach zaczęły się żniwa. Widać to tak­
że na naszych ulicach. Radzimy zachować ostrożność.

UWAGA NA ŻNIWA

GfiZETfl
lilii

uwagą między innymi dlate­
go, że wzbudza tak wiele emo­
cji. Inne cukrownie traktują 
wejście Pfeifer und Langen 
jako zagrożenie dla siebie 
„Środa" już jest dobra, a z 
Niemcami może być dużo lep­
sza
GŚ: Pfeifer und Langen wyku- 
pował cukrownie w b. NRD. 
Potem je zamykał by wybudo­
wać jednąbardzo dużą Czy nie 
ma obaw, że średzka cukrownia 
również może zostać zamknię­
ta?
-  Każde obawy mają swoje uza­
sadnienie. Nie jest tajemnicą 
że niemiecki koncern rzeczy­
wiście tak postępował w b. 
NRD, wiązało się to zapewne z 
rachunkiem ekonomicznym. 
Obaw nie można lekceważyć, 
ale też nie wolno być chorobli­
wie podejrzliwym. Nie można 
wszędzie szukać podstępu. 
Ważna jednak jest umiejętność 
zabezpieczenia swoich intere­

sów. Poza tym „ Środa ” to zale­
dwie 1% produkcji krajowej. 
Co by nie powiedzieć w tutej­
szej cukrowni dńeje się dobrze. 
Kilka lat temu nie byli w lep­
szej sytuacji niż inni. Ale oni 
potrafią dobrze działać. Widać 
jak ważny jest managament, 
który stawiam przed kapita­
łem. Tutaj się myśli.
GŚ: Kiedy zamierza Pan rozma­
wiać z przedstawicielami Pfeifer 
und Langen? Kiedy możemy 
spodziewać się ostatecznej de­
cyzji prywatyzacyjnej?
-  Pamiętajmy, że rozmowypro­
wadzi przede wszystkim woje­
woda, gdyż to on jest stroną i 
on wyraża zgodę bądź nie. Ja 
jednak również chcę się spo­
tkać z Niemcami, sądzę, że w 
najbliższych dniach. „Środa" 
nie jest potęgą cukrowniczą 
ale stanowi prawdziwą pereł­
kę. Myślę, że decyzja o prywa­
tyzacji będzie podjęta jeszcze 
przed tegoroczną kampanią

U L E W A
W niedzielę 16 lipca w 

wieczornym wydaniu „Wia­
domości” mieliśmy okazję 
oglądać zalane, na skutek 
ulewy, ulice Katowic i My­
słowic. Wcześniej, bo 13 lip­
ca, mogliśmy - co prawda w 
mniejszym - stopniu podzi­
wiać zalane ulice Środy. Uli­
ce: 20 Października, Dolna, 
Wałowa i Dąbrowskiego 
były niemalże nieprzejezd­
ne. Najgorzej jednak sytua­
cja wyglądała na ulicy Ko­
synierów i Toruńskiej, gdzie 
zostały zalane piwnice i ga­
raże niektórych domów.

Z rozmów jakie prze­
prowadziłam z dyrektorem 
Miejskiego Przedsiębior­
stwa Energetyki Cieplnej, 
Wodociągów i Kanalizacji - 
Andrzejem Korneckim, wy­
nika, że właściwie nie ma 
winnych zaistaniałej sytua­
cji. Można zrozumieć, że stu­
dzienki uliczne nie nadążały 
odbierać wody - w końcu 
taka ulewa nie zdaża się na 
co dzień. Jednak niektóre 
studzienki nie funkcjonowa­
ły normalnie, gdyż są poza­

tykane i mają problemy z 
odbieraniem wody nawet 
przy mniejszych opadach - 
np. na ulicy Wałowej gdzie 
zresztą normą jest woda w 
piwnicach przez cały rok. 
Ponoć dzieje się tak dlatego, 
gdyż większość instalacji 
wodno - kanalizacyjnych 
jest albo bardzo stara, albo 
wadliwie ułożona.

Cała kanalizacja pod­
lega pod Urząd Miasta, 
który zleca lub nie naprawy 
starych instalacji M P E C W 
i K - owi. W przypadku pry­
watnych domów winni są 
też właściciele, którzy w 
większości do rur kanaliza- 
cyjnech mają podłączone 
szamba. Natomiast odpowie­
dzialnością za złe ułożenie 
rur kanalizacyjnych nie moż­
na obarczać M P E C W i K, 
gdyż istnieje dopiero od 
dwóch lat.

Miejmy nadzieję, że 
do następnej ulewy wyjaśni 
się, kto odpowiada za taki 
stan rzeczy. paw
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Szukając pracy
Bezrobocie jest nie­

odłącznym elementem go­
spodarki kapitalistycznej. 
W ciągu 45 lat PRL-u żyli­
śmy w przeświadczeniu 
braku rąk do pracy. Z chwi­
lą zmiany ustroju okazało 
się, że były to tylko iluzje. 
Dlatego jest nam tak ciężko 
(ale też wszystkim społe­
czeństwom postkomuni­

stycznym) oswoić się ze 
zjawiskiem bezrobocia. Do­
tyczy to nie tylko ludzi star­
szych, wychowanych i pra­
cujących w czasach komu­
nistycznych, ale też ludzi 
młodych, dopiero rozpo­
czynających dorosłe życie. 
Do roku 90-tego bezrobocie 
było dla nas pustym słowem 
kojarzącym się jedynie, tak 
jak chciała propaganda ko­
munistyczna, ze „zgniłym 
kapitalizmem”. Obecnie 
bezrobocie ma konkretny 
wymiar. Niemalże każdy z 
nas zetknął się bezpośre­
dnio z problemem pracy. 
Bezrobocie stało się zjawi­
skiem tak normalnym jak 
wszelkie inne przejawy ży­
cia społecznego. W po­
wszechne użycie weszło ty­
powe dla polskiego bezro­
bocia słownictwo, jak cho­
ciażby ciesząca się złą sła­
wą „kuroniówka”.
W nowych warunkach w ja­
kich przyszło nam żyć urzę­
dy pracy stały się jednymi z 
ważniejszych instytucji w 
życiu społecznym, ich zna­
czenia nikomu chyba nia 
trzeba objaśniać. Dla ludzi 
z dnia na dzień pozbawio­
nych pracy, co często jest 
równoznaczne z utratą środ­
ków do życia, urzędy pracy 
stwarzają niemalże jedyną 
szansę znalezienia zatru­
dnienia. Dlatego tak istotne

jest, aby w tych urzędach 
pracowali kompetentni, ale 
przede wszystkim życzliwi, 
często zagubionym i zroz­
paczonym ludziom urzędni­
cy. To oni powinni być dla 
ludzi, a nie na odwrót. Ich 
zaangażowanie w pracę, ich 
wiedza powinna służyć bez­
robotnym. W końcu dzięki 
ich działalności wielu ludzi

ma szansę uzyskania lub 
uzyskało już pracę. 
Województwo poznańskie 
ma jeden z najniższych 
wskaźników bezrobocia w 
skali kraju. I to jest budują­
ce. Jednak gdy patrzy się na 
to przez pryzmat riiałego 
miasteczka jakim jest Śro­
da, a nie pod kątem danych 
statystycznych sytuacja 
jawi się w całkiem innych 
kolorach, wcale nie różo­
wych.
Rejonowy Urząd Pracy w 
Środzie obejmuje swoją 
działalnością gminę: Nowe 
Miasto, Dominowo, Krzy­
kosy, Zaniemyśl i oczywi­
ście Środę. Pod koniec 
czerwca w średzkim urzę­
dzie było zarejestrowanych 
2877 bezrobotnych, w tym 
bez prawa do zasiłku 1263 
osoby. Większość stanowią 
kobiety, bo aż 1663 jest bez 
pracy, z tego 910 nie posia­
da już prawa do zasiłku. 
Wśród bezrobotnych znaj­
duje się 243 absolwentów 
szkół i tutaj kobiety znowu 
tworzą liczniejszą grupę 
(182). W ogóle jest bardzo 
mało ofert pracy dla kobiet, 
najczęściej poszukuje się 
krawcowych.
Zjawiskiem powszechnym 
w skali całego kraju jest 
wzrastająca liczba bezro­
botnych w okresie letnim, 
co tłumaczy się rejestracją

absolwentów szkół śre­
dnich. Rzeczywiście wielu z 
nich wcześniej czy później 
znajduje pracę. Jednak licz­
ba absolwentów zarejestro­
wanych w średzkim urzę­
dzie, pozbawionych już 
prawa do zasiłku nie napa­
wa optymizmem - 235 osób. 
Ogólnie sytuacja młodych 
ludzi na starcie w dorosłe 

życie jest nie do 
pozazdroszcze­
nia. Oferty pracy 
jakie się znajdu­
ją  w urzędzie 
obwarowane są 
w a ru n k a m i, 
którym człowiek 
prosto po szkole 
nie jest w stanie 
podołać np. wy­
magane do­
św iadczenie. 
Szybciej znajdu­
ją pracę ludzie z 
wykształceniem 

zawodowym, posiadający 
jakieś konkretne umiejętno­
ści praktyczne niż osoby z 
wykształceniem średnim.
W czerwcu do średzkiego 
urzędu pracy wpłynęło 101 
ofert pracy. Jednak tylko 34 
z nich to oferty publiczne, a 
więc te które cieszą się naj­
większym wzięciem i zaufa­
niem. Pocieszjące jest to, że 
też w czerwcu dzięki pośre­
dnictwu urzędu pracę znala­
zło 125 osób, w tym 39 ko­
biet.
Działalność Urzędu Pracy 
w Środzie nie kończy się na 
pośrednictwie pracy. Więk­
szość bezrobotnych to lu­
dzie potrzebujący wsparcia, 
nie umiejący poradzić sobie 
w nowych warunkach w ja­
kich się znaleźli. Pomocą 
służy im Klub Pracy prowa­
dzony przez dwóch psycho­
logów. Zajęcia w Klubie 
Pracy mają też charakter 
bardziej praktyczny. Można 
się nauczyć pisania życiory­
sów, podań, które to umie­
jętności dla wielu ludzi sta­
nowią nie lada problem. Tu­
taj także można się nauczyć 
w jaki sposób szukać pracy, 
jak rozmawiać z przyszłym 
pracodawcą czy wręcz jak 
iść ubranym na spotkanie w 
sprawie pracy.
Inną formą pomocy bezro­
botnym są organizowane 
przez urząd kursy umożli­

wiające przekwalifikowanie 
się, a tym samym łatwiejsze 
znalezienie pracy. Istnieje 
też możliwość pokrycia 
przez biuro kosztów indy­
widualnych kursów pod wa­
runkiem, że ukończenie 
kursu będzie równoznaczne 
z otrzymaniem pracy. 
Procedura rejestracji nie 
jest skomplikowana, jednak 
wymaga dużej cierpliwości. 
Gdyby nie ważność sprawy 
przypuszczam, że wielu lu­
dzi zrezygnowałoby ze sta­
nia w kolejkach. Każdy za­
rejestrowany bezrobotny 
otrzymuje terminarz wizyt, 
który zobowiązuje go do 
stawiania się w biurze raz w 
miesiącu, aby potwierdzić 
swoją gotowość do podję­
cia pracy.
Bardziej skomplikowaną 
sprawą dla średzkich urzę­
dników jest rejestracja ab­
solwentów szkół wyższych.

Ustawa wyraźnie mówi, że 
absolwenta można zareje­
strować na podstawie dy­
plomu świadectwa lub za­
świadczenia. Jednak urząd 
w Środzie przyjął za zasadę 
rejestrację jedynie w opar­
ciu o dyplom lub świadec­
two. Jest to o tyle istotne dla 
absolwentów szkół wy­
ższych, że nie zawsze ukoń­
czenie studiów oznacza 
otrzymanie dyplomu (dy­
plom otrzymuje się po 
obronie pracy magister­
skiej).
Chciałoby się, żeby urzędy 
pracy w ogóle nie były po­
trzebne. Jednak zdając so­
bie sprawę, że to niemożli­
we życzę wszystkim poszu­
kującym pracy, aby funk­
cjonowały one jak najlepiej.

paw
N a  zd jęc ia ch  Rejonowy 

Urząd Pracy w Środzie 
Wlkp.

Karta praw  socjalno-spo łecznych  - w ażne  
dla w szystk ich  (I)

Minimum 
dla obywatela
Po blisko półtora roku negocjacji strony rządowej z 

19 ogólnokrajowymi organizacjami związkowymi, Konfe­
deracją Pracodawców Polskich, Kraj ową Izbą Gospodarczą 
i przedstawicielami samorządu terytorialnego doszło do 
podpisania Pakietu Gwarancji Socjalnych Obywateli.

Negocjacje toczyły się w sześciu zespołach proble­
mowych: do spraw ochrony zdrowia, mieszkalnictwa, kultu­
ry i oświaty, wynagrodzenia oraz zabezpieczenia socjalne­
go, zatrudnienia i przeciwdziałania bezrobociu, reformy 
ubezpieczeń społecznych oraz świadczeń z ubezpieczenia 
społecznego.

Pierwotny termin podpisania Karty Gwarancji So­
cjalnych obywateli przesunął się z czerwca ubiegłego roku 
początkowo na grudzień, potem na lipiec br. Wpływ na to 
opóźnienie miało też wycofanie się z rozmów NSZZ „Soli­
darność”.

Dokument wieńczący długotrwałe negocjacje wzoro­
wany na Europejskiej Karcie Społecznej podpisano w obe­
cności premiera 14 lipca.
O szczegółach czytajcie w następnym numerze.
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Reminiscencje z Rydzyny on w podwójnej roli: konfe­
ransjera i pieśniarza. Na scenie 
doskonale spełniał się jako

Rydzyna - urocze mia­
steczko położone w połowie 
drogi pomiędzy Poznaniem i

Wrocławiem nazywane jest 
„perłą polskiego baroku” . 
Czas tak niełaskawy dla wielu 
zabytków okazał się tu nie­
zwykle hojny. Niemal każda 
budowla, każdy architekto­
niczny detal są świadkami 
barwnej i zgoła nie prowincjo­
nalnej przeszłości.
Przekonali się o tym ci spośród 
artystów gminy Środa, którzy 
16 lipca na rydzyńskim rynku 
zaprezentowali w ramach kon­
certu, program „Środa Wlkp. - 
mieszkańcom Rydzyny”, swój 
trzygodzinny dorobek arty­
styczny.
0  godz. 14.30 spod gmachu 
Ośrodka Kultury wyruszyły 
dwa autokary wioząc na go­
ścinne występy dzieci z Zespo­
łu Estradowego, członków Z P
1 T „Wielkopolanie” oraz lau­
reatów VII Wojewódzkiego 
Przeglądu Amatorskich Ze­
społów Śpiewaczych - zespół 
w o k a ln o -in s tru m e n ta ln y  
„Echo”.
Cała średzka grupa włożyła w 
przedstawienie, które rozpo­
częło się o godz. 17.00, a za­
kończyło o 20.00 niewyobra-

wirtuoz słowa, zaś w otoczeniu 
seniorek zespołu „Wielkopola­
nie” wspaniale porozumiewał 
się z ludźmi uniwersalnym ję­

zykiem muzyki ludowej. Cały 
występ Z P i T „Wielkpolanie” 
dzięki wzajemnemu przenika­
niu się obrazów o różnej głębi 
scenicznej stanowił wizualny 
majstersztyk. Występ średz- 
kich artystów należy uznać 
niewątpliw ie za sukces. 
Odzwierciedleniem ich co­
dziennej pracy i trudu włożo­
nego w przygotownie widowi­
ska niech będą słowa M. Tho- 
rez’a: „... należy uczyć się z 
księgi życia, w walce, wśród 
sukcesów i niepowodzeń, 
wśród radości ciężkich prób”. 
A tak na marginesie warto do­
dać, że są gminy, w których 
ważną rolę odgrywa kultura. 
Jeżeli 2 - tysięczną Rydzynę 
stać na to, aby organizować 
występy zespołów artystycz­
nych, w ramach „Niedziela w 
Rydzynie” co tydzień od 
16.06, to dlaczego prawie .30 - 
tysięczne miasto jakim jest 
Środa, stać tylko na okazjonal­
ne propozycje kulturalne? 
Mam nadzieję, że pytanie to 
nie będzie tylko pytaniem rzu­
conym w próżnię.

_______Barbara Gierczyńska

me.

sjonalny, a przy tym pięknie 
pomyślanych scen i obrazów. 
Widowisko rozpoczęło się 
przy tłumnie 
zg rom adzo­
nym audyto­
rium „Mu­
z y  c z n y m 
zwierzyńcem” 
w wykonaniu 
D ziecięcego 
Z e s p o ł u  
Estradowego.
Po nim gorąco 
oklaskiwany 
zap rezen to ­
wał się w 
składance pie­
śni biesiad­
nych zespół 
„Echo”. Tłu­
mnie przybyłych na rynek Ry- 
dzynian nie odstraszyła nawet 
burza i strugi padającego de­
szczu, które towarzyszyły na­
stępnemu punktowi programu 
- występom Tęczowej Palety. 
Docenić w tym miejscu należy 
determinacje i zaangażowanie 
dzieci, którym ani deszcz, ani 
brak wielu odpoczywających 
na wakacyjnych szlakach kole­

W tym miejscu budzi się refle­
ksja, że opiekunowie Zespołu 
Estradowego a zarazem in­
struktorzy OK: Aneta Gości- 
niak i R. Zjeżdżałka przez 
ostatni rok pracując z dziećmi 
nie tylko dbali o stronę wokal­
ną, muzyczną, choreografię i 
plastykę ruchu, ale co moim

zdaniem jest równie ważne, 
budzili i kształtowali wrażli­
wość estetyczną oraz zarażali 
młodych ludzi swojąpasjąpra- 
cy artystycznej. Jest to ważny 
etap w kształtowaniu dojrzałe­
go odbiorcy kultury. Po wystę­
pie i gorącym posiłku dzieci 
miały okazję obejrzeć układ 
urbanistyczny miasteczka, 
który jest połączeniem rozle- 
głych przestrzeni architektury i

leta” została zaproszona przez 
dyrektora Rydzyńskiego 

Ośrodka Kultu­
ry - Lechosła­
wa M ajchrza­
ka na kilku­
dniowy wypo­
czynek połączo­
ny z koncertami 
do położonej w 
płd. - zach. czę­
ści wojewódz­
twa leszczyń­
skiego - gminy 
Rydzyna. Jak 
nas poinformo­
wali instrukto­
rzy OK taki wy­
jazd możliwy 
jest już z no­

wym programem, w przyszłym 
roku.
Ogromne wrażenie na mie­
szkańcach Rydzyny wywarł 
także Zespół Pieśni i Tańca 
„Wielkopolanie” działający na 
co dzień przy Technikum Rol­
niczym w Środzie. Choreogra­
fem i kierownikiem artystycz­
nym jest od chwili założenia 
zespołu p. Ryszard Zjeżdżał- 
ka. Podczas koncertu wystąpił

żalny ogrom pracy i zaangażo­
wania. Wynikiem tego był 
spektakl w każdym calu profe-

żanek nie przeszkodził w za­
prezentowaniu się w musicalu 
„Królewna Śnieżka”. Młodzi 
artyści grając po kilka ról 
(podkreślić godzi się wszech­
stronne przygotowanie dzieci 
przez instruktorów), zmienia­
jąc wielokrotnie kostium i cha­
rakteryzując się wspaniale da­
wało sobie radę wykonując 
ruch sceniczny po śliskiej sce-

przyrody, stanowi przetrwałą 
do dzisiaj scenerię, w której 
toczyła się barwna przeszłość 
Rydzyny. Nadto „Tęczowa Pa­

Z Izraela Pan Ucieczka
Wielka atrakcja czeka 

nas w sierpniu. Otóż od 11 do 
17 na zaproszenie zespołu 
„Wielkopolanie” przebywać 
będzie w Polsce zespół folklo­
rystyczny z Izraela. Kontakty 
zostały nawiązane już dużo 
wcześniej, bo na początku lat 
90-tych na festiwalu w Belgii. 
Już wtedy pojawiła się z jednej 
i z drugiej strony propozycja 
wzajemnych odwiedzin, która 
z wielu poważnych przyczyn 
nie mogła być dotychczas zre­
alizowana. Dopiero teraz poja­
wiły się korzystne warunki.
W Środzie zespół zaprezentuje 
się prawdopodobnie 15 sierp­
nia. Goście będą spali w Ze­
spole Szkół Rolniczych. Przy­
gotowaniami kieruje Ryszard 
Zjażdżałka. Średzcy organi­

zatorzy szukają sponsorów. Są 
potrzebne nie tylko pieniądze 
w gotówce. Przydałyby się 
środki transportu, wyżywienie, 
może ktoś podjąłby się zorga­
nizowania bankietu, ogniska. 
Rozważone zostaną wszelkie 
propozycje, z którymi należy 
się zgłaszać do Ośrodka Kul­
tury. Pokazanie się może rów­
nież przydać się myślącym o 
kontaktach zagranicznych. Ra­
zem z zespołem będzie przeby­
wał przedstawiciel ośrodka sa­
morządowego z El Carmel - 
Akram Hassoun, istniałaby 
zatem możliwość nawiązania 
współpracy gospodarczej.
O szczegółach pobytu gości z 
Izraela będziemy pisali w na­
stępnych numerach.

KroNel

Większość średzian zszokował 
widok ponad trzymetrowego 
mężczyzny przechadzającego 
się po rynku podczas czwart­
kowego targu. W taki sposób 
Mr Fugue zapraszał wszyst­
kich na swój występ, który 
odbył się na Starym Rynku w 
samo południe. Mr Fugue (po 
francusku „Pan Ucieczka”) za­
prezentował jazdę na rowerku 
jednokołowym oraz na pięk­
nym bicyklu rodem z przełomu 
wieków. Zabawiał również 
dzieci żonglerką, w tym także 
zapalonymi pochodniami. Ro­
bert Barthe - tak brzmi jego 
prawdziwe nazwisko - już po 
raz trzeci przebywa w Polsce. 
Pochodzący z La Petite Minie- 
re (Bretania) nauczyciel sportu 
ma na swoim koncie m.in.

przepłynięcie kanału La Man­
che. W Środzie występował 
dzięki gościnności Katarzyny

Markiewicz, którą poznał pod­
czas swojego pierwszego po­
bytu i u której mieszka teraz w 
Bożydarze. W tym czasie wy­
stępował już w Kórniku, Za­
niemyślu i Śremie, a także w 
domu dziecka w Bninie. Smut­
nym zgrzytem czwartkowego 
występu francuskiego pasjona­
ta był wypadek - artysta spadł z 
wysokiego na prawie dwa me­
try siodełka. Pan Ucieczka 
stłukł sobie dość poważnie 
obojczyk. Tych, którzy nie wi­
dzieli występu Francuza zapra­
szamy w sobotę na bitwy mor­
skie do Zaniemyśla, gdzie wy­
stąpi już chyba po raz ostatni, 
gdyż 23 lipca wyjeżdża z Pol­
ski.
KroNel
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KRZYŻÓWKA Z...
1

•
2

•
3

•
4

•
5

•

Nie trzeba chyba ni­
kogo przekonywać, jakie 
są zalety włóczęgi na rowe­
rach. Dla tych co zdecydu­
ją się na tę formę wypo­
czynku wakacyjnego, po­
niżej kilka rad i wska­
zówek. Prawidłową jazdę 
gwarantuje tylko taki ro­
wer, który jest odpowie­
dnio dostosowany do indy­
widualnego użytkownika. 
Należy się o to zatroszczyć 
przed wyruszeniem w tra­
sę, a nie w trakcie wędrów­
ki. Pamiętać trzeba o waż­
nej zasadzie: w czasie ja-

Krzyżówka z...
1) wiszą w niej płaszcze
2) można ją mieć na ra­

mieniu
3) do czyszczenia butów
4) wzór
5) świętuje z Piotrem

W łóczykije na start

Na
dwóch
kolach

zdy plecy wolne. Nie może 
być mowy o żadnym pleca­
ku na ramionach, dopu­
szczalny jest jedynie chle­
bak przywieszony przy pa­
sie. Wskazane jest takie 
rozłożenie jazdy, by z bi­
waku wyjeżdżać rano, je­
szcze przed upałem. W 
okresie największego na­
słonecznienia w godz.
12.00 - 15.00, konieczne 
jest przerwanie jazdy. Na 
rowerze można spędzać 
najwyżej 3 - 4  godziny 
dziennie. Po pierwszych 
kilkunastu kilometrach na­
leży trochę odpocząć. Pod­
czas jazdy odstępy między 
poszczególnymi rowerami 
powinny być takie, by w 
razie nagłego zatrzymania 
się lub przewrotki, następ­
ny rowerzysta zdążył zaha­
mować lub zjechać na bok. 
Odstępy muszą byćzwięk- 
szone w czasie jazdy z po- 
hyłości. Siły można rege­
nerować kostkami cukru, 
czekoladą, bananami, 
wodą z sokiem cytryno­
wym.

Mag

MUZEA W 
OKOLICACH 

ŚRODY
Kórnik
Muzeum w Zamku 
otwarte w godz. 9:00 - 
17:30
(oprócz poniedziałków i 
dni poświątecznych)

Giecz
Muzeum Archeologiczne 
otwarte w godz. 9:00 - 
17:00 

Rogalin
otwarte w godz. 10:00 - 
16:00 

Jarocin
Muzeum Regionalne 
otwarte wt. czw. pt. 9:00 - 
15:00
śr. 9:00- 17:00 

Śmiełów
Muzeum im. Adama Mic­
kiewicza
otwarte w godz. 10:00 - 
16:00
niedziela 10:00 - 18:00

Ciuchcia do 
Zaniemyśla

Odjazdy ze stacji Środa 
Miasto

6:07,9:07, 13:38, 16:34 
Bilet normalny kosztuje: 

l,50zł, a ulgowy 0,75zł. 
Oplata za rower lub 
wózek 1,1 Ozł.

Kasa czynna od 7-15 
oprócz sobót i niedziel.

POZIOMO
I) imię żeńskie
5) budowla na planie kola 

kryta kopułą
9) cicho! ... !
10) miasto w płn. - zach. 

Anglii
II) w niej list
12) angielskie „tak’
13) ząb mleczny
15) przerwa w przedstawie­

niu
17) oszklona szafka 
21) mieszkanie dla studenta
25) termin szachowy
26) okrycie na tapczan
27) wodna np. do gaszenia 

pożaru
28) rosyjski władca
29) straganiarz
30) nosi bagaże

PIONOWO:
1) święto żydowskie
2) kara dla niegrzecznych 

dzieci
3) w portmonetce Polki
4) Adam, poeta polski
5) grała rolę Marusi w 

„Czterech pancernych”
6) bezczelność, zuchwal­

stwo
7) organ do przeszczepu
8) filmowy kochanek
14) na zdjęciu
16) naraża swe życie
17) szczyt w Tatrach Wyso­

kich (2465m.)
18) Ławrientij, szef NKWD
19) żołnierska skarpeta
20) wśród Indian
21) początek biegu
22) wojsko
23) instrument ludowy, 

chordofon
24) gatunek likieru

G fiZETfl
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Rowerem po okplicy

Mądre, Snieciska, 
Słupia

Tym razem wybrali- Po dwóch kilometrach prze- 
śmy się na krótki, bo liczący jeżdżamy przez tory kolejo- 
zaledwie 27 km, spacer po we (trasa Poznań-Jarocin).

Hortex

najbliższych okolicach Śro­
dy. Zapraszamy wszystkich 
chętnych do wyprawy w 
okolice bardzo urokliwe, a 
może nie wszystkim nie do 
końca dobrze znane. 
Wyjeżdżamy ze Środy koło 
cukrowni ulicą Niedział­
kowskiego dojeżdżając do 
przejazdu kolejowego koło 
dworca PKP. Jadąc dalej 
przejeżdżamy przez „bagna 
średzkie”, na terenie któ­
rych powołany został nie­
dawno Obszar Chronionego 
Krajobrazu dla ochrony 
znajdujących się tu bardzo 
cennych miejsc lęgowych 
wielu gatunków ptaków, a 
droga którą się poruszamy 
stanowi jego wschodnią 
granicę. Jedziemy dalej w 
kierunku Zaniemyśla i po 
przekroczeniu „trasy kato­
wickiej” skręcamy w kie-

Za nami 3,8 km jazdy. Wo­
kół nas roztacza się ładny 
widok na okoliczne pola i 
lasy. Stąd do Warty jest już 
tylko kilka kilometrów. Ja­
dąc dalej docieramy do 
Nadziejewa (5,3 km). Na

kraczany tory kolejowe (6,6 
km od Środy) i docieramy 
do Garb. Tu zbaczamy z 
drogi do Nowego Miasta i 
skręcamy w lewo na Mądre. 
Przez cały czas po lewej 
stronie widzimy lasy, które 
ciągną się od Sulęcinka do 
Zaniemyśla. My jednak po 
raz drugi przejeżdżamy 
przez Maskawę i kierując 
się na z daleka już widoczny 
kościół, docieramy do Mą­
drych (10 km). Kościół p.w.

początku wioski zauważa­
my zjazd w lewo z drogą do 
Mądrych. Warto sie tu za­
trzymać, aby zrobić sobie 
zdjęcie przy malowniczym 
wiadukcie kolejowym. W

runku widocznego już od 
pewnego czasu HOR- 
TEX-u.
Przez chwilę nawierzchnia 
drogi jest bardzo niecieka­
wa, ułożona z płyt betono­
wych, ale już po chwili 
obok gospodarstwa szkol­
nego Zespołu Szkól Rolni­
czych wracamy na asfalt. 
Jesteśmy w Kijewie, skręca- 
my w prawo i udajemy się w 
kierunku na Nowe Miasto.

odległości 0,5 km w kierun­
ku Mądiych widzimy obiekt 
może nie najciekawszy, ale 
potrzebny i niezbędny dla 
całej gminy - wysypisko 
śmieci wNadziejewie.
My jednak podążamy dalej 
drogą w kierunku Nowego 
Miasta. W odległości 0,5 
km droga przekracza rzecz­
kę, którąjest Maskawa pły­
nąca sobie powoli w kierun­
ku Warty. Ponownie prze­

św.Jadwigi poświęcony był 
w 1901 roku. Wybudowany 
w stylu neogotyckim du­
mnie wznosi się nad oklicz- 
nymi polami i łąkami.
Przed kościołem skręcamy 
w prawo i po kilometrze - 
przed rozpoczynającym się 
lasem - ponownie w prawo. 
Zaczyna się odcinek trasy o 
dość wysokim stopniu trud­
ności: polna droga, pia­
szczysta i na początku dość 
stromo wznosząca się pod 
górę Docieramy do Pigło- 
wic (12,7 km). Obok tutej­
szej szkoły podstawowej i 
gospodarstwa wyjeżdżamy 
na drogę asfaltową, która 
poprowadzi nas do szosy 
Środa - Zaniemyśl. Tu skrę­
camy w lewo i po niecałych 
2 kilometrach skręcamy w 
kierunku Śniecisk. Przejeż­
dżając przez tory „ciuchci” 
docieramy do cennego ko­
ścioła, który tu się znajduje 
(18,8 km). Jest kościół 
drewniany wzniesiony w 
roku 1767. Wewnątrz znaj­
duje się późnogotycki kru­
cyfiks z początku XVI wie­
ku, oraz tak samo wiekowa 
kamienna kropielnica w

kształcie kielicha. Obok ko­
ścioła w drewnianej dzwon­
nicy zachował się dzwon z 
1444 roku.
Udajemy się w kierunku 
Słupi Wielkiej. Po drodze 
znów mijamy się z trasą ko­
lejki. Słupia to przede 
wszystkim COBORU tzn. 
Centralny Ośrodek Badania 
Odmian Roślin Uprawnych, 
którego budynek góruje nad 
miejscowością. Ze Słupi do 
Środy dotrzeć możemy 
trzema drogami. Po pierw­

sze, skręcając w prawo ja­
dąc ze Śniecisk dojedziemy 
poprzez Pętkowo do szosy 
Środa - Zaniemyśl. Dla 
zmęczonych - choć za nami 
dopiero niecałe 19 kilome­
trów - najkrótsza droga wie­

dzie wzdłuż torów kolejki. 
My natomiast skręcamy w 
lewo i mijając tory, budy­
nek COBORU i szkołę pod­
stawową kierujemy się w 
stronę Koszut.
Koszut nie trzeba przedsta­
wiać. Każdy jadąc samo­
chodem do Poznania zau­
ważyć musi trzy drewniane 
wiatraki, a na pewno wielu z 
nas zwiedziło Muzeum Zie­
mi Średzkiej położone w 
zabytkowym dworku w cen­
trum wioski. Stąd do Środy 
niesposób już nie trafić. Na­
wiasem mówiąc skręcając z 
„trasy katowickiej” jedzie­
my drogą która w myśl 
uchwały Rady Miejskiej, 
stanowi zachodnią granicę 
Obszaru Chronionego Kra­
jobrazu na torfowiskach 
wzdłuż torów kolejowych. 
Zapraszamy wszystkich na 
tę krótką wyprawę rowero­
wą podczas której oderwać 
możemy się od zgiełku mia­

sta i odpocząć wśród piękna 
wielkopolskiego krajobra­
zu.

Jarosław Krzemiński 
Zbigniew Król 

foto J.Krzeminski
1/
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PRZETARG PRZETARG
Urząd Gminy w  Dominowie ogłasza prze­

targ ofertowy na wykonanie dokum en­
tacji projektow o-kosztorysow ej sieci 
wodociągowej w  miejscowości Dzierż- 
nica o długości 3000 mb.

Term in wykonania dokumentacji do dnia 
15 września 1995r. Oferty należy skła­
dać w  Urzędzie Gminy w  Dom inowie 
63-012 Dominowo ul. Centralna 7 po­
kój nr 8 do dnia 5 sierpnia 1995r. do 
godz. 9.00.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta.
Wójt

inż.Teodor Waligóra

Zarząd M iejski w  Środzie Wlkp. ogłasza przetarg nieograniczo­
ny na budowę sieci wodociągowej „Szlachcin” .

Przetarg odbędzie się dnia 26.07.95r. w  siedzibie Urzędu M iej­
skiego w  Środzie Wlkp. u. Daszyńskiego 5, salka nr 34 I piętro 
o godz. 10.00.

Szczegółowe informacje m ożna uzyskać w  W ydziale Rolnictwa i 
Ochrony Środowiska tut. Urzędu pokój 46, tel. 523-21 w .l 12.

Burm istrz
M ieczysław  Jacków 

Urząd M ie jsk i w  Ś rodz ie
podaje do w iadom ośc i w ykaz m agazynów  w  woj. poznańskim , z 

którym i Regionalna A gencja  Rynku Ro lnego  w  Poznaniu podp isa ­
ła um ow y na prow adzenie interwencyjnego skupu  zbóż konsum p­
cyjnych (pszenicy i żyta) ze zb iorów  95r.

PRZETARG
Zarząd Miejski w Środzie Wlkp. ogłasza przetarg ustny nieogra­

niczony na sprzedaż 13 lokali mieszkalnych w budynku poło­
żonym w Środzie Wlkp. przy ul. Cechowej 5 oraz przetarg 
ustny ograniczony dla kandydatów Spółdzielni Mieszkanio­
wej Lokatorsko - Własnościowej w Środzie Wlkp. na sprze­
daż 4 lokali mieszkalnych usytuowanych w w/w budynku. 

Cena wywoławcza 1 m2 powierzchni lokalu mieszkalnego wyno­
si 720zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 22 sierpnia 1995r. w siedzibie 
Urzędu Miejskiego w Środzie Wlkp., ul. Daszyńskiego 5, 
salka nr 34 I piętro, przy czym przetarg ograniczony o godz.
9.30 a przetarg nieograniczony o godz. 10.00.

Przystępujący do przetargu zobowiązany jest wpłacić najpóźniej
w dniu przetargu, do godz. 9.00 wadium w wysokości 
2400zł.

W przypadku nie dojścia do sprzedaży wszystkich mieszkań 
drugi przetarg odbędzie się w dniu 31 sierpnia br. o godz.
9.30 - przetarg ograniczony i o godz. 10.00 - przetarg nieo­
graniczony, w tym samym miejscu i przy spełnieniu wymie­
nionych wyżej wymogów.

Szczegółowych wyjaśnień i warunków nabycia mieszkań udzie­
la Wydział Geodezji, Budownictwa i Gospodarki Gruntami 
tut. Urzędu, pokój nr 35, tel. 523-21 w. 109 

Zarząd zastrzega sobie prawo unieważnienia przetargu bez po­
dania przyczyn.

Z-ca burmistrza 
Jerzy Bartkowiak

OGŁOSZENIA DROBNE
• Bezpłatne ogłoszenia drobne (do

15 słów ) jako najtańsza forma 
reklamy proponuje GAZETA  
ŚREDZKA

■ Sprzedam  suknię ślubną na 
wzrost 170 cm. tel. 548-02

• Elektroinstalatorstwo. Umowne

• Sprzedam M-4 64m2 oraz garaż 
w  Swarzędzu tel. 061 174-291 
(po godz. 20.00)

• GAZETA ŚREDZKA zapewni 
SZYBKĄ, SKUTECZNĄ i TA­
NIĄ  REKLAMĘ tel. 523-05, 
523-06

ceny. tel. 57-880 (po południu)

KUPON NA BEZPŁATNE OGŁOSZENIE DROBNE
treść_______________________________________

imię i nazwisko

adres

Lp- N azw a podm iotu  gosp. Skup
pszenica żyto razem
1 RKS Brzostownia 1200 300 1500
2 GS „SCH” Dopiewo 350 250 600
3 GS „SCH” Duszniki 400 200 600
4 GS „SCH” Śrem 800 800 1600
5 RKS Wilczyna 1000 0 1000
6 GS „SCH” Mosina 600 800 1400
7 Magazyn Zboża A. J. Chmiel Chomęcice 400 300 700
8 JSP sp. z o. o. Poznań 4500 2000 6500
9 GS „SCH” Zaniemyśl 250 200 450
10 GS „SCH” Niechanowo 800 200 1000
11 SR-H Pniewy 300 150 450
12 SR-H „Rolnik” Pobiedziska 300 300 600
13 GS „SCH” Czerniejewo 300 200 500
14 GS „SCH” Kleszczewo 350 150 500
15 PR-P „Rolprod” Urbanie 1300 3000 4300
16 PZ-N S.C. Koszarek - Muc Dębienko 0 600 600
17 RKS „Jedność” Świerkówki 2000 4000 6000
18 GS „SCH” Dominowo 800 400 1200
19 GS „SCH” Tarnowo Podgórne 400 250 650
20 GS „SCH” Kostrzyn Wlkp. 700 100 800
21 W. Januszewski- Duszniki 200 300 500
22 RKS Ocieszyn 1500 500 2000
23 PRP Sielinko 4000 2000 6000
24 GS „SCH” Września 1200 200 1400
25 GS „SCH” Kuślin 200 100 300
26 GS „SCH” Środa Wlkp. 500 250 750
27 GS „SCH” Łubowo 600 400 1000
28 GUR-W Opalenica 1000 200 1200
29 PRPHU „Książ-ROL” Książ Wlkp. 200 500 700
30 PN „CN” Gniezno 1000 0 1000
31 PP-U WIR „Artelet” Poznań 14000 2000 16000
32 PZZ-P „Kłos” Rokietnica 800 0 800
33 WPTiKP Grzebienisko 300 0 300
34 GS „SCH” Kórnik 250 250 500
35 RZD Wielichowo 1000 0 1000
36 RSP Daleszynek 1500 0 1500
37 „Elewarr” Gądki 16500 9500 26000
38 RKS Sarbia 1000 1000 2000
39 RKS Gluponie 500 100 600
40 Mieszalnia Pasz- Szamotuły 1000 0 1000
41 RSP Dakowy Mokre 50 50 100
42 Agro-Handel S.C. Pniewy 1000 500 1500
43 SRW Poznań 400 400 800
44 PR Terra- Bovis Objezierze 500 2000 2500
45 RSP Tarnowo k/Kostrzyna Wlkp. 400 250 650
RAZEM 66350 34700 101050

STR O N A 10 GflZETfl



Kim był rycerz z płyty 
nagrobnej w kolegiacie?

W pełnej wspaniałych 
zabytków kolegiacie p.w. 
Wniebowzięcia N. P. Marii 
znajduje się w prawej nawie 
bocznej kamienna płyta na­
grobna Ambrożego Pampow- 
skiego ze stojącą rzeźbioną fi­
gurą rycerza zakutego w zbro­
ję, z mieczem przy boku, heł­
mem przy lewej stopie i kopią 
w lewej ręcę. Na pier­
si zmarłego zawie­
szony jest łańcuch. W 
otoku płyty znajduje 
się napis i rodowe 
herby: Poronią, Ko­
twicz, Abdank i Trzy 
Klucze.
Ambroży Pampowski 
(ok. 1444 - 1510) był 
jednym z najwybit­
niejszych mężów sta­
nu nie tylko w Wiel- 
kopolsce, ale także w 
skali całego Króle­
stwa. Była to niewąt­
pliwie postać niezwy­
kła. Mimo że pocho­
dził z drobnej szlach­
ty osiągnął najwyższe 
stanowiska w pań­
stwie gromadząc jed­
nocześnie olbrzymi 
majątek, wówczas je­
den z największych w 
Wielkopolsce. Do­
szedł on do tego dzięki swoje­
mu wykształceniu i niewątpli­
wym talentom dyplomatycz­
nym i politycznym. Studiował 
na Akademii Krakowskiej, 
gdzie zbliżył się do ludzi, 
którzy mieli zająć wpływowe 
stanowiska na dworze królew­
skim. Dzięki nim dostał się do 
kancelarii koronnej, a następ­
nie przeszedł na dwór królewi­
czów. Kariera dworska pomo­
gła mu uzyskać stanowisko ka­
sztelana rozpierskiego oraz 
kupić starostwo średzkie i 
gnieźnieńskie oraz uzyskać ad­
ministrację trzech innych sta­
rostw wielkopolskich dających 
mu znaczne dochody. Nawet 
wtedy gdy osiadł w Wielko­
polsce utrzymywał nadal ścisłe 
związki z królewiczem Janem 
Olbrachtem pomagając mu w 
finansowaniu jego wyprawy 
węgierskiej. Jednocześnie sta­
rał się w podległych sobie tere­
nach umacniać wpływy swoich 
dworskich przyjaciół. Wysy­
łano go w poselstwie do Wiel- 
klego Mistrza Zakonu Krzy­
żackiego i do Włoch na dwór 
papieski i neapolitański. Na­
wiązał bliski kontakt z Borgią 

tóry został później papieżem 
Aleksandrem VI. W drodze do 
Wioch przeprowadził rozmo­

w y z cesarzem Fryderykiem

III. Pampowski często towa­
rzyszył królowi Janowi 
Olbrachtowi w jego podróżach 
do W ielkopolski i Prus 
Królewskich. Król nadał mu 
urząd wojewody sieradzkiego, 
a potem starosty generalnego 
Wielkopolski, który był naj­
wyższym stanowiskiem 
królewskim w tej dzielnicy.

Rezydował wówczas na zamku 
królewskim w Poznaniu. Na 
dworze swoim utrzymywał ze­
spół trębaczy, którymi popisy­
wał się przed królewiczem 
Zygmuntem odwiedzając go w 
Głogowie. Przed opuszcze­
niem Poznania dotknęła go 
niezwykła tragedia osobista. 
Córka jego- Katarzyna zabiła 
się spadając z krużganku za­
mkowego. Jednak zrozpaczeni 
rodzice uczynili ślub do cu­
downych hostii znajdujących 
się w kościele Bożego Ciała w

Poznaniu, a dziewczynka cu­
downie ożyła. Po śmierci Jana 
Olbrachta Pampowski związał 
się z jego następcą Aleksan­
drem Jagiellończykiem i został 
mianowany starostą malbor- 
skim.
Pampowski zmarł w Środzie 
na przełomie sierpnia i wrze­
śnia 1510 roku i został pocho­

wany - zgodnie z jego 
wolą - w tutejszej kole­
giacie. Jego płyta na­
grobna jest najwcze­
śniejszym nagrobkiem 
renesansowym w Wiel­
kopolsce wzorowanym 
na mosiężnych płytach 
wykonywanych wów­
czas w Norymberdze. 
Kompozycja oparta jest 
na rycinie jednego z 
najwybitniejszych arty­
stów niemieckich Al­
brechta Diirera. W ko­
legiacie średzkiej Pam­
powski już wcześniej 
ufundował ołtarz w do­
budowanej kaplicy, a 
także tablicę wotywną 
przedstawiającą jego z 
obiema żonami. Ofiaro­
wał też relikwiarz na 
czaszkę św. Krystyny, a 
synowi nakazał fundo­
wanie czterech mszy ty­

godniowo w swej intencji. 
Niezależnie od tego przekazał 
też księgę liturgiczną za co­
dzienną modlitwę ze śpiewa­
niem Salve Regina przy jego 
grobie. Nagrobek swój ufun­
dował wcześniej, miał on za­
krywać jego grób znajdujący 
się przy ołtarzu głównym w 
miejscu, gdzie ksiądz rozdzie­
la komunię św. Nie wiadomo 
kiedy płytę nagrobną przenie­
siono i znalazła się w obe­
cnym, skromnym miejscu.

Barbara Dolczewska

Sałatka z cukini
Lato jest tą porą roku, kiedy dzięki nadmiarowi warzyw 

zajadamy się wszelkiego rodzaju sałatkami. Proponowałam już 
państwu sałatkę z pomidorów i pieczarek. Dziś polecam sałatkę z 
cukini - warzywa, które powoli zaczyna pojawiać się na naszych 
stołach.
Składniki: 2 małe cukinie, 10 dag pieczarek, 1/2 pęczka natki 

pietruszki, sok i skórka z dobrze wyszorowanej połówki cytry­
ny, 5 dag żółtego sera, pieprz, 4 łyżki oliwy.

Sposób przygotowania: Cukinie i pieczarki dokładnie umyć i 
pokroić w cienkie plasterki. Natkę pietruszki umyć i drobno 
posiekać. Cukinie i pieczarki poukładać na talerzykach dla 
każdej z osób z osobna. Utrzeć sok z cytryny i dodać pieprz. 
Do tak powstałego sosu dodać skórkę z cytryny i natkę pietru­
szki. Sałatkę obficie polać sosem, posypać startym serem, a na 
koniec skropić 4 łyżkami oliwy (najlepiej z oliwek). Sałatka ta 
doskonale smakuje ze świeżym białym pieczywem, ale można 
ją  też podawać z cienkimi kromkami razowego chleba. 

___________________ SMACZNEGO!!!___________________
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ZIOŁA NA 
UPAŁY

Zioła już od niepamięt­
nych czasów były wykorzysty­
wane przez człowieka. Były 
one nie tylko pożywieniem i 
lekarstwem, ale ważnym ele­
mentem w naturalnych obrzę­
dach, takich jak narodziny czy 
śmierć.
Z biegiem lat zakres ich stoso­
wania ulegał poszerzeniu. Do­
strzeżono ich dobroczynny 
wpływ na pielęgnowanie uro­
dy i zdrowia. Upiększano swe 
ciało, twarz, włosy, a nawet 
zęby. Zainteresowanie czło­
wieka, a szczególnie kobiet, 
własną urodą jej pielęgnacją 
zdrowym sposobem odżywia­
nia się datuje się już od stuleci. 
Okres letni sprzyja różnym 
wyjazdom, wyprawom rowe­
rowym czy pieszym. Zamiast 
dwóch litrów gazowanego na­
poju, które tylko na krótki czas 
zaspokoi nasze pragnienie, za­
bierzmy ze sobą na drogę bi- 
don herbatki ziołowej, która 
oprócz tego, że skuteczniej 
ugasi nasze pragnienie, to je­
szcze zawiera wiele substancji 
leczniczych.
Najlepszym takim napojem 
jest herbatka miętowa, którą 
można samodzielnie przygoto­
wać. Mięta pieprzowa (Men- 
tha piperita) jest rośliną letnią 
(kwitnie od czerwca do sierp­
nia), więc znalezienie jej nie

powinno obecnie sprawić nam 
kłopotu. Najczęściej używany 
jest napar z liści - 1 łyżkę liści 
zalewamy szklanką wrzącej 
wody i zaparzamy pod przy­
kryciem 15 minut. Napar ten 
nie tylko gasi pragnienie, po­
maga także w zaburzeniach 
trawienia, wzdęciach, bólach 
brzucha, kolce jelitowej. Li­
ście mięty mają także działanie 
uspokajające, bakteriobójcze, 
niszczą bowiem szkodliwe 
drobnoustroje znajdujące się w 
przewodzie pokarmowym i 
żółci.
Przy pełnowartościowej diecie 
i regularnym piciu herbatek 
ziołowych, które można także 
przygotowywać z dziurawca, 
bzu czarnego, czy lipy nie ma 
potrzeby dodatkowego zaży­
wania witamin czy mikroele­
mentów.
Herbatki ziołowe mogą zastą­
pić w czasie naszej wyprawy 
nie tylko napoje gazowane, ale 
również i zwykłą herbatę i 
kawę, które choć też są zioła­
mi, to niestety mogą szkodzić. 
Po dniu spędzonym na świe­
żym powietrzu z odpowiednią 
dawką ruchu, którego nawet 
żadne zioło nie zastąpi, ale o 
których my nie możemy zapo­
mnieć, wrócimy nie tyjko wy­
poczęci ale i na pewno zdrowi.

IzF

URODZENIA
Krystian Kowalewski 
Aleksandra Kajdan 
Dorota Małgorzata Ru­
dnik
Tobiasz Weber 
Kinga Weber 
Jędrzej Jakub Przysiuda 
Paulina Czyżak 
Albert Stelmaszak 
Piotr Marcin Dobrychłop

Hubert Guszczak 
Kacper Piasecki 
Zuzanna Mieloch 
Bartosz Kulczak 
Anita Grygier 
Katarzyna Barbara Sto­
larek
Małgorzata Hauke 
Szymon Tomaszewski 
Anna Parysek 
Tomasz Paterczyk

ŚLUBY
Piotr Michał Buczkowski i Dorota Maria Grabowska

ZGONY
Zofia Kaczmarek 87 lat
Zygmunt Nijawski 65 lat
Czesław Wilewski 67 lat
Mieczysława Sabiniewicz 83 lata
Zofia Pogorzelska 71 lat
Stanisław Kraina 86 lat
Józefa Grynia 80 lat
Władysława Bilska 84 lata
Franciszka Pęczyńska 86 lat
Maria Mikulińska 33 lata
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Duże; satysfakcji
Za niespełna cztery ty­

godnie rozpoczną się roz­
grywki w trzeciej lidze piłkar­
skiej. Wiele zespołów rozpo­
częło już od początku lipca 
przygotowania do nowego se­
zonu. Zespół średzki prowa­
dzi nadal pan Zenon Piechoc­
ki, z którym przeprowadzili­
śmy rozmowę.
G.Ś.:Trenujc już Pan dru­
żynę Polonii parę ładnych 
lat. Wiem,że otrzymywał 
Pan wiele propozycji z in­
nych klubów.Co Pana trzy­
ma przy tej drużynie? 
Z.P.:Istotnie pracuję w klubie 
już piąty sezon. Jak na jednego 
szkoleniowca to może rzeczy­
wiście dużo.Lecz kiedy praca 
sprawia satysfakcję to dlacze­
go rezygnować.Budowałem 
ten zespół od podstaw,zżyłem 
się ze środowiskiem.Jeszcze 
raz może się uda osiąf 
znaczący wynik.
G.Ś.:Praca zawodowa, do­
jazdy z Poznania to jednak 
pewne utrudnienia,a jednak 
związał się Pan z Polonią? 
Z.P.:Chłopcy sa bardzo przy­
jemni, zespół miło się prowa­
dzi.Obojętnie co można o 
nich pow iedzieć,m ożna z 
nimi popracować.Nie wszyst­
ko można przeliczyć na pie­
niądze.
G.Ś.:Jak będą wyglądały 
przygotowania do sezonu?
Z7F. ̂ Przygotowujemy się me­
todą startową.Na różnym po­
ziomie wytrenowania jest na­
sza młodzież. 26 lipca wyjeż­
dżamy na obóz do Łękna i 
podczas obozu rozegramy 
parę sparingów,m.in. z KKS 
Kalisz,Rawią, Energetykiem 
Poznań.
G.Ś.:Brak zakładanych wy­
ników budzi w Środzie 
szybkie sądy,szybkie reak­
cje...
Z.P.:W każdym środowisku 
znajdą się ludzie z gorącą gło- 
wą.Ja tylko mogę powie­
dzieć,że zespól od czterech lat 
idzie coraz wyżej.
G.Ś.:Czy pracuje Pan pod 
presją odpowiedzialności za 
wynik?
Z.P.:Każdy pracuje pod pre- 
sją.Inni trenerzy mają wygod­
ne życie.Kogo zapragną mieć 
w drużynie to tego praktycz­
nie majądziałacze załatwią. Ja 
natomiast pracuję nad tymi 
zawodnikami,którzy prawie 
wszyscy są wychowankami 
klubu.
G.Ś.:Kto się będzie liczył w 
obecnym sezonie w III li­
dze?
Z.P.:Bez wątpienia Dyskobo- 
lia Grodzisk.Jest to klub przy­
gotowany pod każdym wzglę- 
dem i sportowym i organiza­
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cyjnym.Działacze i władze 
miasta potrafili doskonale po­
wiązać jedno z drugim. Są­
dzę,że Grodzisk może stać się 
niedługo drugimi Wronkami. 
G.Ś.:Mi wi się,pokaż mi li­
nię pomocy,a powiem ci jaki 
masz zespół...
Z.P.:To słuszne pytanie.W na­
szej drużynie staraliśmy się 
grać pięcioma pomocnika- 
mi.Nie zawsze to wychodzi­
ło,ale dlatego,że forma tej for­
macji była bardzo zróżnico­
wana.
G.Ś.:Mimo wszystko reży­
ser poczynań drużyny na 
boisku powinien być jednak 
bardzo widoczny,a tymcza­
sem Krzyś Nowaczyk... 
Z.P.:Trafna uwaga.Krzysztof 
to niew ątpliw ie duży ta- 
lent.Lubi grać bardzo wido­
wiskowo,na tym niejedno­
krotnie cierpi taktyka druży- 
ny.Ma dużo zalet,ale też dużo 
wad.Od niego tylko zależy jak 
potoczy się jego karie- 
ra.Lepszy w ofensywie niż w 
defensywie.
G .Ś.:M ówi się także o 
tym,że piłkarze przekonali 
Pana,aby Pan został.
Z.P.:W  naszej współpracy 
cały czas stawialiśmy po­
przeczkę wyżej.Każdy trening 
dla wielu byl nowością.Przez 
te lata trenowaliśmy róż­
nie,dwa,trzy,a teraz cztery 
razy w tygodniu.Na obozach 
podwajaliśmy trening.Zawsze 
wykonywali i wykonują obo­
wiązki bez uwag.Czyż mógł­
bym im odmówić?
G.Ś.:Na co trener może li­
czyć w nadchodzącym sezo­
nie?
Z.P.:Przede wszystkim zakła­
dam miejsce w pierwszej 
dziesiątce.To,co słychać 
przed sezonem,aż się wierzyć 
nie chce.Prawie każda druży­
na się wzmacnia.Nie tylko 
D yskobolia,ale np. Orzeł 
Wałcz połączył się z Pilani- 
nem Piła.Jedni ściągają mło­
dzież, inni rutynowanych za­
wodników.W szędzie grają 
kwestie finansowe.U nas nie 
wiadomo kto przyjdziejakie 
będą wzmocnienia,co będzie 
z Banaszykiem . C hciał­
bym,żeby w kadrze było 20 
zawodników,którzy w każdej 
chwili mogą być do dyspozy­
cji trenera.A ponadto nie za­
pominajmy,że od tego sezonu 
gramy za trzy punk­
ty.Jedna,dwie przegrane to 
straty trudne do odrobienia.I 
sprawa ostatnia. Organizacyj­
nie klub,sekcja też musi pre­
zentować dość duży poziom. 
G.Ś.:Dziękujemy za rozmo­
wę.

Rozmawiał Julian Kempa

Piłkarze ruszyli
Wprawdzie na pierw­

szy trening, który odbył się w 
poniedziałek 17 lipca przy­
szło tylko 11 piłkarzy, ale re­
szta była podobno usprawie­
dliwiona. Obok „starych” 
wyjadaczy Waldka Cieśli, 
Jacka Nowaczyka, Michała 
Wiśniewskiego czy Tomka 
Pentkowskiego trenowała 
piłkarska młodzież, w tym 
nowo pozyskani A. Aleksan­
drowicz z Herbapolu Klęka i 
A. Kwiatkowski z Orkanu 
Jarosławiec. W ciągu następ­
nych treningów mają dołą­
czyć inni nowi zawodnicy. 
Wspólnie ich zobaczymy za­
pewne w sparingowym me­
czu z Mieszkiem Gniezno, 
które odbędzie się w sobotę 
22 lipca o godz. 17.00. Mecz

zostanie rozegrany na stadio­
nie przy ulicy Sportowej. 
Uzyskaliśmy też informację, 
że pierw szy m istrzow ski 
mecz piłkarze rozegrają 13 
sierpnia z Lubońskim Klu­
bem Sportowym na wyjeź- 
dzie. (JUK)

Banaszyk
studentem?

Sytuacje lubią się po­
wtarzać. Przed sezonem wio­
sennym Zbyszko Banaszyk 
też przygotowywał się w in­
nym klubie. Obecnie przebywa 
na zgrupowaniu z piłkarzami 
Gwardii Koszalin. Kierownic­
two tego klubu wizytowało 
Środę, ale odjechało z kwit­
kiem bowiem w Polonii nie ma 
podania o zwolnienie Zbyszka. 
Cała sprawa to chyba tylko 
kwestia czasu, bowiem Bana­
szyk jest już na liście studen­
tów Wyższej Szkoły Inżynie­
ryjnej w Koszalinie. Chyba, że 
kluby nie dojdą do porozumie­
nia. (JUK)

Kierownik optymistą
Pan Józef Kozielski został niedawno wybrany kierow­

nikiem sekcji piłki nożnej. Jest też członkiem Zarządu KS 
Polonia oraz członkiem Rady Sportu funkcjonującej przy Bur­
mistrzu Miasta. Rozmawiając o nadchodzącym sezonie piłkar­
skim wyrażał duży optymizm w działaniu. Podkreślił przy tym, 
że niczego nie zdziała sam. Cieszy go fakt powrotu do działa­
nia wielu osób. Wiąże duże nadzieje ze sponsoringiem. Twier­
dzi, że potrzeba czterech, pięciu sponsorów aby sprostać wy­
maganiom finansowym. Czy się znajdą i zechcą pomóc, poka­
że najbliższy czas, wszak do rozgrywek coraz bliżej.

JUK

STUDIO DCTOOOAHCZNE
Andrzej Chrabąszcz
Środa Wlkp. Stary Rynek

(obok drogerii)
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Nowa bieżnia - nowe rekordy
Tak na dobrą sprawę 

nigdy do końca nie wiadomo 
co jest lepsze - żar tropików 
balansujący na granicach wy­
trzymałości statystycznego 
Europejczyka, czy oberwanie 
chmury rozmiarami przypo­
minające deszcze monsuno- 
we. Obu tych skrajności do­
świadczyli startujący w Kra­
kowie w dniach 15-16 lipca 
juniorzy podczas lekkoatle­
tycznych mistrzostw Polski 
dla tej kategorii wiekowej. 
Nowa bieżnia na stadionie 
„Wawelu” i zastęp komando­
sów poradzili sobie z 
nadmiarem wody na tyle, że z 
małym poślizgiem  można 
było rozgrywać zaplanowane 
konkurencje. Średzcy lekko- 
atleci w tych warunkach nie

tracili rezonu i w zdecydo­
wanej większości zajmowali 
wysokie miejsca. Po okresie 
słabszej dyspozycji na prze­
łomie maja i czerwca odnala­
zła formę Monika Kopan- 
kiewicz, która w finale biegu 
na 400m zdobyła srebrny me­
dal (8 z mistrzostw Polski) 
rezultatem 55.92, wynik ten 
jest jej nowym rekordem ży­
ciowym i zarazem nowym re­
kordem Środy. Do bardzo 
udanych mogą zaliczyć swo­
je występy w biegu na 400m 
p.pł. Krzysztof Ziółkowski i 
Dariusz Mencel. We wstęp­
nych prognozach obaj nie 
mieli większych szans na za­
kwalifikowanie się do biegu 
finałowego. W biegach eli­
minacyjnych „sprężyli” się

Młodzi
wicemistrzowie

W ubiegłym tygodniu informowaliśmy o dużym sukcesie mło­
dych hokeistów Hydro-Pompu Polonii Środa. Zdobyli oni wi­
cemistrzostwo kraju, przegrywając w finale 1:0 z Gąsawą. 
Dzisiaj publikujemy fotografię naszej srebrnej drużyny.

Serdeczne
podziękowanie!

Organizatorzy 60 Mi­
strzostw  Polski Juniorów  
Modeli Swobodnie Latają­
cych sk łada ją  serdeczne 
podziękowanie ludziom do­
brej woli, bez których nie­
możliwym byłoby sprawne 
przeprowadzenie tak dużej 
imprezy.

Szczególne podzięko­
wania kierujemy do p. Janu­
sza Paula z Jarosławca, pp. 
Bronisławy i Michała Łob­
zy z Zaniemyśla, pp. Małgo­
rzaty Januszkiewicz, Zbi­
gniewa Jacków, Mirosława 
Nowika, Michała Oporow-

skiego, Zbigniewa Zbier- 
skiego, Zbigniewa Strugar­
ka, Barbary Januszkiewicz
ze Środy Wlkp. i Ryszarda 
Roickiego ze Starków ca 
Piątkowskiego oraz do Za­
rządów Zakładów  „STO­
MIL”, Rolniczej Spółdzielni 
Produkcyjnej M ączniki, 
Średzkiej Spółdzielni Mle­
czarskiej i Zakładów Prze­
twórstwa Owowcowo -Wa­
rzywnego „HORTEX”
Za organizatorów 
Kierownik Mistrzostw Polski 

Mirosław Ardelli

jednak maksymalnie bijąc 
sw oje rekordy życiow e. 
K rzyszto f uzyskał wynik
55.20 (nowy rekord Środy), a 
Darkowi zm ierzono czas 
55.27. Z tymi rezultatami 
awansowali do biegu finało­
wego na 7 i 8 pozycji. W fi­
nale kolejność była odwrotna 
7 miejsce zajął D. Mencel 
czasem 55.31 przed K. Ziół­
kowskim, który uzyskał re­
zultat 55.69. Start w Krako­
wie niemile wspominał bę­
dzie Paweł Marok. W rzucie 
dyskiem Paweł uplasował się 
na IV miejscu z wynikiem 
45.04m. Do brązowego me­
dalu zabrakło mu 16cm a do 
srebrnego 52cm. Gdyby Pa­
weł rzucił w granicach swo­
jego rekordu życiowego za­
jąłby bez problemu II pozy­
cję. Fartu nie miał jednak od 
samego początku, podczas 
wcześniejszego konkursu w 
pchnięciu kulą odnowiła mu 
się kontuzja mięśni grzbietu 
a na dodatek w czasie pierw­
szej kolejki rzutów finało­
wych kontuzjował go sędzia, 
który odrzucając dysk trafił 
Pawła bardzo boleśnie w 
nogę. Nie udał się start w za­
wodach Tomkowi Maćko­
wiakowi. W gronie bardziej 
utytułowanych przeciw ni­
ków Tomek rzucał jak nowi­
cjusz, znacznie poniżej swo­
ich możliwości zajmując w 
rzucie dyskiem 13 miejsce 
rezultatem  38.52m , a w 
pchnięciu kulą 15 pozycję 
wynikiem 12.07m. Startujący 
w sztafecie 4x400m Krzy­
sztof Ziółkowski, Dariusz 
Mencel wspólnie z Radosła­
wem Mojsakiem (Swarzędz) 
i Jackiem Bocianem (Wrze­
śnia) zdobyli po bardzo za­
ciętej walce złote medale. Z 
teoretycznych wyliczeń re­
kordów życiowych zawodni­
ków Zawiszy Bydgoszcz wy­
nikało, że mają nad naszymi 
reprezentantam i przewagę 
ponad 3 sekund. Sztafeta rzą­
dzi się jednak swoimi prawa­
mi, bardzo ważne jest tutaj 
ustawienie zawodników, po­
nieważ prowadzący musi być 
minimum 1 sekundę lepszy 
od tego, który „holuje” aby 
oddać pałeczkę z przewagą. 
Na 3 pierwszych zmianach 
Zawisza zdołał odjechać na­
szym reprezentantom  na 
lOm. W tym momencie było 
już wiadomo, że biegający na 
ostatniej zmianie w naszej 
sztafecie, jeden z najlep­
szych juniorów w Europie na

tym dystansie Jacek Bocian Pewien niedosyt z udanego 
przyprowadził ją  na I miej- startu może mieć Monika 
scu. W swoim stylu szybko Kopankiewicz. Jej dwie ko-

Na zdjęciu od lewej:Dariusz Mencel, Monika K opan­
kiewicz, Krzy sztof Ziółkowski

odrobił stratę, wyczekał za­
wodnika Zawiszy do ostat­
nich 50 metrów, aby skutecz­
nym finiszem zapewnić jej 
zwycięstwo. O bardzo emo­
cjonującym  biegu m ogą 
świadczyć rezultaty, czas na­
szych reprezentan tów - 
3.18.02, Zaw iszy B yd­
goszcz- 3.18.40 i Skry War­
szawa- 3.19.43.

leżanki, przew idziane do 
startu w reprezentacyjnej 
sztafecie 4x400m na mistrzo­
stwach Europy w Nyiregyha- 
za na Węgrzech, uległy kon­
tuzji. Tym sposobem sztafeta 
4x400m kobiet została zde­
kompletowana, a nieszczę­
ście przeciwniczek Moniki 
jest również bolesne dla niej. 
________ Andrzej Kobierski

Wyjazd po sukces?
„Gazeta Średzka” towarzyszyła hokeistom Hydropom- 

pu Polonii przy wyjeździe na Olimpiadę Młodzieży. Wpraw­
dzie faworytami nie s ą  ale zapowiedzieli, iż tanio skóry nie 
sprzedadzą. Trener zespołu Jerzy Marcinkowski zabrał ze 
sobą szesnastu zawodników. Kierwnikiem ekipy jest p. An­
drzej Pieścicki, a kierownikiem drużyny p. Marian Pieścicki. 
Nasza drużyna wylosowała w sumie nieźle. W grupie grają 
kolejno z drużynami: Pałuki Żnin, KS Zamek Strzybnica (Tar­
nowskie Góry) i z Pomorzaninem Toruń. W sobotę i niedzielę 
rozgrywane będą spotkania o poszczególne miejsca. Liczymy 
na powtórzenie sukcesu młodszych juniorów.

JUK



BARAN
W tym tygodniu powinniście zmobilizować się do większe­

go wysiłku. Dzieje się bowiem wiele ważnego w Waszym 
życiu, czego nie można zlekceważyć. Nadarza się znako­
mita szansa, aby skończyć to, co zaczęliście. Rozejrzyjcie 
się wokół siebie, ktoś bacznie Was obserwuje. Może 
dojść do niecodziennego spotkania.

BYK
Jeśli marzycie o dalekim wyjeździe, nie powinniście zwle­

kać ani chwili. Szykuje się niezła awantura i najlepszym 
rozwiązaniem dla Was będzie kilkudniowe odseparowa­
nie od domu aż emocje opadną. Nawet jeżeli jesteście 
przekonani o swej racji, pierwsi wyciągnijcie rękę ku 
pojednaniu,

BLIŹNIĘTA
Tydzień niezwykle energicznej pracy. Pertraktacje handlo­

we zakończą się pomyślnie. Będziecie mogli przystąpić 
do interesów. Czekającą Was niewielką życiową rewolu­
cje, postarajcie s;ę przeżyć spokojnie. W miłości więcej 
zastanowienia, trzeba jąpielęgnować. Koniecznie znajdź­
cie czas dla bliskich.

RAK
Czeka Was poważna rodzinna narada. Nadszedł czas na 

podjęcie przez Was konkretnych życiowych decyzji. Cho­
ciaż słońce świeci teraz przede wszystkim Wam, nie mo­
żecie pozwolić sobie na jakieś przeoczenie czy zaniedba­
nie. Na horyzoncie blask większych pieniędzy. W miłości 
trochę luzu.

LEW
Nadszedł najwyższy czas na wyjaśnienie wielu istotnych 

spraw, nie tylko dla Was. Dlatego rozmowa, z  którą tak 
zwlekacie powinna się odbyć jak najszybciej. Nie chwy­
tajcie się za nowe projekty, gdyż mogą się zupełnie nie 
udać. Wkrótce wspaniałe spotkanie towarzyskie.

PANNA
Na początku tygodnia zaapsorbują Was sprawy zawodowe. 

Nie będziecie mieli czasu nawet na porządny relaks. In­
formacja jaką otrzymacie listownie lub telefonicznie, bę­
dzie więcej warta niż myślicie. Jeżeli jeszcze nie poczyni­
liście planów urlopowych zróbcie to w tym tygodniu.

WAGA
Najbliższy tydzień przeładowany będzie różnorakimi obo­

wiązkami. W sumie to dla Was nic nowego, jednak od­
czuwać będziecie duże zmęczenie. Pora na urlop. Wolne 
Wagi mogą się zakochać. Postępujcie wtedy rozważnie, 
aby nie okazało się to chwilowym zauroczeniem.

SKORPION
Ciekawość świata i ludzi sprawi, że częściej Was będzie 

można spotkać w towarzystwie. Znajomy Koziorożec ma 
ochotę na zacieśnienie więzów.Nawet jeżeli propozycje 
zmian ze strony Raka są dla Was interesujące, przemyśl­
cie wpierw wszystkie za i przeciw. Finanse pomyślne.

STRZELEC
W Waszym życiu zapanąje lekki nieład. Za zbyt wiele rzeczy 

naraz się zabieracie. Jak najszybciej wszystko uporząd­
kujcie. Wolne chwile starajcie się spędzać aktywnie. Pod 
koniec tygodnia prawdopodnie spotkanie z kimś ważnym 
w Waszym życiu uczuciowym.

Uwaga na zdrowie.

KOZIOROŻEC
Niektórym z Was wydaje się, że gwiazdy się na Was uwzię­

ły, że jest okropnie i nigdy nie będzie lepiej. N ic bardziej 
błędnego! Trochę cierpliwości, a wszystko się wyjaśni i 
przekonacie się, iż wcale nie jest tak źle jak myślicie. 
Pamiętajcie, że wśród Was jest prawdziwy przyjaciel.

WODNIK
Jeżeli pragniecie coś organizować na siłę, Wasze plany 

mogą łatwo spalić na panewce. Zostawcie sobie czas do 
namysłu, niczego nie przyspieszajcie. N ie przesadzajcie 
w grach losowych, bo może się to odbić niekorzystnie na 
stanie Waszych finansów.

Pomocny Skorpion

RYBY
Ulegając romantycznym porywom serca zachowajcie trochę 

zdrowego rozsądku. Zwłaszcza gdy jesteście daleko poza 
domem. W innej scenerii wszystko tylko pozornie wydaje 
się proste i doskonałe. Przy końcu tygodnia jest szansa na 
mały sukces w pracy.Ze zdrowiem-różnie.
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KRZYŻÓW KA NR 9 Zadanie 9
h a s ł o : ----------------------------------------- hasło

imię i nazwisko imię i nazwisko

adres:
adres:

Krzyżówka
POZIOMO: PIONOWO:
I) do zębów
4) złoty za zwycięstwo
7) zimowa zawalidroga
9) metal szlachetny
10) oddanie honorów wojsko­

wych
II) komplet kart do gry
12) drewniany kloc
13) arbuz
14) wrzący wyciąg z ziół
15) powstańcze - najczęściej 

nieskuteczne
18) chrześcijański posiłek 
21) filozof z Rotterdamu 
24) obowiązkowa dla ucznia
28) jednostka czasowa w dzie­

jach Ziemi
29) lotnik
30) imię żeńskie
31) Komunistyczna Partia Pol­

ski
32) olcha
33) słuchowe lub telefoniczne

1) bankowy lub pocztowy
2) metody
3) sole kwasu azotowego
4) masowy mord
5) dolanie np. herbaty
6) rodzaj modlitwy
8) miejsce, gdzie się kupuje
16) rachunek oszczędnościo­

wo - rozliczeniowy
17) albo on albo przewóz
19) członek plemienia Gotów
20) warzywo
21) miasto w Finlandii (ułóż z 

liter E, O, O, P, S)
22) zbiór map
23) kartka z ceną, rozmiarem 

itp.
24) naftowa lub elektryczna
25) jedzenie dla zwierząt
26) silny deszcz
27) rodzina małych jaszczurek

Ostatecznym rozwiązaniem krzyżówki jest hasło, które po­
wstanie po uszeregowaniu liter od 1 do 21.

Rozwiązanie krzyżówki nr 7
Rozwiązaniem krzyżówki nr 7 jest tytuł opowiadania R. Steven- 
sona „Doktor Jekyll i Pan Hyde”. Główną nagrodę - paletę 
napojów ufundowaną przez Zakład Koncentratów Spożywczych 
CYTROMIX wylosowała Magdalena Kowalik, ul. 20 Paź­
dziernika 5. Koszulki otrzymują Karol Rogowski, Stary Rynek 
16 oraz Irena Kowalak, ul. Głowackiego 10. Gratulujemy! Po 
odbiór nagród zapraszamy do naszej redakcji.

„Czamąowcą” z zadania dla najmłodszych z nr 7 okazał się wyraz 
„krzew”. Nagrody wylosowali: Agata Rybarczyk ul. Brodowska 
13, Łukasz Stachowiak ul. Westerplatte 5. Gratulujemy!

Zadanie dla najmłodszych
Wśród liter ukryte są nazwy 
5 europejskich stolic. Nale­
ży ich szukać zapisanych 
p o z io m o , p io n o w o  lub 
wspak.

E W X U O Z Ż M  

B R U K S E L A  

C L G F L N A D  

Z M R H O M W R  

Y A Z I Z U B Y 

A N Y D N O L T  

S B M J Ż C Y S
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